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Onegdaj Towarzystwo Dobroczynności  otrzy­
mało  z ł .  5 , 006,  od JO. Xcia N a m i e s t n i k a ,  
przeznaczone na przynies ienie ulgi ubogim,  
w czasie teraźniejszych ciężkich mrozow. —- 
Znany z gościnności doin JO. Xtwa Jclimosc 
J a b ło n o w s k ic h ,  otworzył  wczoraj podwoie o- 
lsazałego i ozdobnego appnrtainentu, na przy­
locie JO. Xtwa N  a m i e s t n i k o s t w a, i nader 
Rożnego grona najznakomitszych osób stolicy.  
W e s o ł e  tańce przerwane na chwilę wykwin­
tną wieczerzą,  a wznowione po iej ukończeniu  
z podwoionym zapałem,  przeciągnęły  aż do 
p oz na  świetną zabawę, do której ozdoby przy­
czyni ła się niemało obecność najpiękniejszych  
Dam naszych, zawsze śl iczne a szczególniej tym 
razem ich toalety, oraz nader staranne ozdobienie  
salonów. Orkiestra s z tu r m u - grała nowe kontra* 
danse M  m a r  A a  pod ty t: M o d y  w iek ,  i 2 nowe 
Wyborne Mazurki S z t u r m u  i K urzą tkowskio /go .  
—  P r o k u r a to r  H r o 'e w s i i  p r z y  T ryb:  cytv: l e j  
in s t:  gu b :  M a k o w ie c k ie j .  Zawiadamiam strony 
interesowane,  iż Ludwik C u n y  Komornik przy 
Sadzie pok: pow: Łęczyckiego,  wyrokiem te­
goż Trybunału wd .  22 Gru: (3 Sty:) r. z. i b. 
wydanym,  do urzędowania przywróconym zo ­
stał ,  i w skutek którego wszelkie czynności  
do urzędu Komornika przywiązane sprawować  
może.  J .  K w ia tk o w s k i .  Sok: J  L. G rochow ski.
, Ogłoszono,  że JPP. Ewald D ep ler  (Docplcr )
i M cn eh U n u  (Menacłsobn)  Kolektarowie Lot: 
licz: w Warszawie,  od dalszego utrzymywania  
kantorów na własne Żądanie są uwolnieni;  kto 
ma do nich pretensją co do loterji,  zgłos i  się 
w ciągu 40tu dni do Dyrekcj i  Jen: Loterji .  —  
Wczoraj w Redakcji  Kurjera złożono na drze- 
u o  dla ubog ich : od bezimiennego z ł .  20,  od A.  
B.  zł .  6 gr. 20,  ó d M . T .  zł .  3, i na tenże przed­
miot od Dzieci  Vu re l j  u szu  i L u c ja n a  z ł .  10, 
a dla cierpiącej czarną mclancholją z ł .  5. —

Jutro, Ś. Hilary.
Wsch: sł: g.7,  mi: 57,  zacli: g. 4, m.  3.

Dziś.  w R e s u r s i e  Kupiec: w pałacu Mniszko: B a l .
—  Za rogatkami Powązkowskiemi onegdaj znale­
ziono człowieka zm a r z ł e g o ,  po bl iższem prze-  
konaniu okazało się, źe nazywa się Jan M i l e k  
żebrak,  maiący przeszło lat 50.  Tegoż  dnia 
Adam K a r a ś , wyrobn ik ,  lat przeszło 30 mają­
cy,  zrzuca i ąc z wozu kloce drzewa, zostął  ie- 
dnym z nich tak silnie w piersi uderzonym, iz 
natychmiast życie  zakończył .  —  Kurs wczoraj­
szy': Dukaty hol: zł .  od 19 .gr. 21 do 19 gr.  23.  
Assygn: ross: z ł .  od 186 gr 20 do 1S7. Listy 
zast: zł .  od 96 gr. 10 do 96 gr.  18; wartość ku ­
ponu gr. 6 i 2 / 3 .

F r a n c j a . —  3Sgo z. m. przyjmowała Rodzina 
Królewska powinszowania Dam z dyplomaty­
cznego ciała iako w wilją Nowego roku i u- 
dała się do sali Marszałków,  gdzie b y ły  zgro­
madzone oddziały gwardji  narodo: pełniącej
s łużbę  w pałacu T u le r j l .  Mowa miana przez 
Króla w odpowiedz na powinszowanie,  została 
przyiętą przez gwardzistów głośnemi  okrzy­
kami rad ośc i .—  Mennica Paryzka od dnia 
Igo  bieżą: miesiąca,  biie ciągle monety z łote  
1 Ocio-frankowe.—  Przed ki lką dniami nadesz ły  
Z IS ca p o lu  depesze do ministerstwa spraw za­
granic*:. Mówią,  ż.e gabinet  meapolitań: nako-  
niec skłania się do załatwienia niesnasek han­
dlowych,  zaszłych między obu rządami.   ̂ IJ- 
rząd Posła francuz: w N e a p o lu  także wkrótce  
będzie  obsadzony,  ą zaczną się układy  nowe­
go traktatu handlowego. Nie wiadomo ieszcze 
kto otrzyma to ważne poselstwo.—  Igo b. m.  
przyjmował  Król powinszowania noworoczne  
od Adjutantów i  ordonansowyąh Oficerów. Zaraz 
potom zgromadzi l i  się wszyscy Ministrowie i 
Marszałkowie Francji.  W  południe przyjmo-  
wała rodzina Królewska w sali tronowej depa-  
tacje izb Parów i Deputowanych,  dyplomatycz-  
nego ciała,  i wszelkich władz cywilnych i woj-
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skowych.  Pose ł  aus t r jacki  Hrab ia  s ip p o n y  
p r z e m ó w i ł  do Króla  w wyrazach na s t ęp u j ąc yc h :  
, , C i a ło  dyplomatyczne ,  zawsze uważaiące sig za 
szczęśl iwe okazać waszej k ró l ewsk ie j  Mości u* 
s zanowanie  i dać poznać swe życzenia,  chwyta  
sig z radością  okoliczności  zmiany roku ,  aby 
wznowić taki eż  ho łdy ;  a szczególniej  uważam 
si ebie  za szczęśl iwego,  być  pow o ła ny m do tego 
zaszczytu,  sk ł a d an i a  W a m  owych hołdów,  B o k  
u p ł y n i on y  b y ł  obfi ty w p rzyczynach  radości  dla 
W a sz eg o  serca,  równ ic  iako Panuiącego,  iako też 
i ojca.  Podwójne zaślubiny w ło n i e  waszej dos toj ­
nej  r odz iny ,  pokój  i do b ry  b y t  Francj i ,  c ią ­
g ł a  zgoda między  gab inet ami  i u t r zyman ie  po-  
ko iu  w Europi e ,  oto są wypadki ,  p r zy  k tó r ych  
N .  Panie zapewne  lubisz z a t r zy myw ać  sig m y ­
ślą,  i k tó r e  mamy  szczęście p r zypomnić ,  z po ­
wodu  ch lubnego  ' udz i a łu ,  iaki  sig z t ąd  na leży 
Twoiej  Wysokiej  r oz t ropnośc i .  Racz  N.  Pani e  
p r zy i ąć  nasze szczere  i p e łn e  uszanowania ż y ­
czenia  wzg lędem n i ezmiennego  szczęścia W a ­
szej Kró lewski e j  Mości i waszej dos tojnej  r o ­
dz in y . “  Kró l  pod z i ękowa ł  za to powinszowa­
nie  i w y n u r z y ł  życzenie ,  aby nadal  t ak i ż  p o ­
kój  b y ł  u t r zym yw any .  Po czcm m i a ł  mowg 
P.  D ju p g  Preze s iżby deput : ,  a Monarcha  ró w ­
n ież  na n ią  odpowiedz ia ł .  W  koń cu  i nne  de-  
pu tac j c  s k ł a d a ł y  życz en i a .—  Głoszą ,  że Pan  
M o le  do p row adz i ł  do sku tk u  z u p e ł n e  z a ł a ­
twieni e  n i eporozumień,  iakie  dotychczas is tn i a­
ł y  między dwo rem p ap i e s k i m  a f r a n c u z k im . —  
M ar sz a ł ek  l i lo z e l  od w o ła ł  o ska rżen i e  p r z e ­
ciwko mie szkańcom 77 em ezen u , tudzież I zr ae l i cie  
B e n d ju r a n d , i p op rz e s t a ł  na zadosyć uczyn i e ­
niu,  od tychże  mieszkańców o t r zymane in .  —- 
W  B a lo n ie  u t r zymywano ,  że pog ło ska  o wy ru ­
szeniu wyprawy  kar l is t owskie j  w Hiszpanj i  b y ­
ł a  zawczesną.  —— Pan D ju r o  D c la rn a l b y ł  na 
czele depulac j i  I n s ty tu tu  p r zy  z łożeniu  K ró l o ­
wi powinszowali  w d. 1 b. m. Monarcha  za­
pew n i ł ,  że po p r zywróceniu  poko iu  w Afryce ,  
nauk i  mogą  sig spodziewać znacznego post ępu,  
\v sku t ku  od k ry ć  poczynionych  w okol icy K o n -

s la n ly n y .  — Uważano,  że w dz i eń  Nowego t-oktl 
k i l k u  szt abs-of icerów (a nawet  J e n e r a ł )  w p a ł a ­
cu T u le r j i  miel i  i n sygn je  o rde ru / ś . L u d w ik a . —> 
M ar g r ab i a  K sp e ia  nowo mianowany Poseł  bisz- 
pań:  w t ych dniach iest spodzi ewany w Paryżu.  
— Flol ta  Admi ra ł a  Da la n d a  opuści ła  17 z. m, 
b r zeg i  T u n e lu  i o d p ł y n ę ł a  do C e u ly , G ib ra l­
ta r u  i K a d y x u ,  dla powzięcia dalszych i n s t r u ­
k c j i . —* Na posiedzeniu izby Parów w dniu 3 b. 
m.  w y nu rz y ł  Marg rab i#  [)re  B rrze  swoią n i e ­
chęć wzgl ędem t er aźni e j sze j  pol i tyki  F ranc j i .  
G a n i ł  postępowanie w Afryce i zawierani e m a ł ­
żeństw międ zy  cz łonkami  f r ancusk i e j  r odz iny  
k ró lewski ej  a p ro t cs t ancki emi  n i emiecki e in i .  
Ob ecny  na tein pos i edzen iu  Królewicz Xżę O r ­
l eańsk i  wymownie  okaza ł ,  że ponieważ prawo 
dozwala we F ranc j i  zawierać  ś l uby  między ka­
tol ik a mi a prot es t an tami ,  takowe prawo może 
s ł u ż yć  i Członkom rodziny Kró l ewsk ie j .

A n g t j a .  —  Gazeta  dworska  zawiera  og ło sze ­
nie  nowego t r ak ta tu  handlowego,  zawar tego z 
H o l a n d j ą . —  P. O ko n el zna jdui ący sig t er az  w 
D u b lin ie , zacho rowa ł .  —  W B irm in g h a m  pv?.y- 
gotowano prośbę  do Pa r l amentu ,  o zup e ł n e  
zn ies ieni e handlu  n iewo ln ikami .  —  P o d p u łk o ­
wn ik  W c ie r a ł  walczący w K a n a d z ie ,  wróc i ł  do 
M ą r e a l  z l 8 n h a  i eńcami ,  z ab ranemi  powst ań ­
com.  M ą r e a l  mocno sig obwarowuie p rzec iw 
napadom Kanady jczyków.  Po dpu łk ow n i k  G o­
re o t r z y m a ł  rozkaz  zdobycia  s z tu rm em  S . D e ­
n is  i ob róceni a w pe rzynę  lego pu nk t u .  B ro w n , 
P a p in o  i O k a /a g a n  naczelnicy powstańców 
t r zym a i ą  się w oddaleniu.  —  G ub e r na to r  wyż ­
szej Kanady  J e r z y  A r lu r  i P u łk o w n ik  K a tk a r t  
odp ły nę l i  iuź do Ameryk i .  —  Dzienn ik  s t a t ys ty­
czny podaie  ludność niższej Kanady  na 600 ,000;  
z tych 210 ,000  iest  angie l sk igo,  a 390 ,000  fran- 
cuzki ego  po ch od ze n i a .— Mię dzy  A n g l j ą a S t a -  
natni  z jedno:  i s tn i e ią  ieszcze n ie snask i  wzg lę ­
dem oznaczenia g ran i c  obu pańs tw w A m e ry .  
ce.  Obie  s t rony  iuż się b y ł y  zgodz i ł y  aby 
Kró l  Ho lende r sk i  b y ł  m iędzy  niemi  poś r edn i­
k i e m ,  gdy  zaś oznaczenie  g ran i c  zdawało się
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Stanorn żjednóczo:  za n i ezby t  ko rzys tne ,  tako-  
we o. l r zuci ł y.  Gazeta  C:<«_ czyni  uwagę,  *e 
może w sk u t k u  tego przy jdz i e  do wojny;  zwła-  
szczca Se Prezes  Hu<en przy  zaga i emu  s t anów,  
n ie  wspomnia ł  ani  o Angl j i ,  am  o kan adz i e ,  
ale raczej  m ów i ł  o wzmocn ieniu  wojska  i z a ­
k ł a d a n i u  nowych f abryk  prochu.  —  Igo  b, ul. 
miano wydać rozkaz  8 0 0  l udziom z gwar .  j.  
g t ena d :  i ty luz z gward j i  Ko lds t r imski e j  aby 
się przygotowal i  na d rogę  do K a n a d y .  T ak i e  
4 pu ł k i ,  znajduiące się w J r landj l ,  b ędą wys ła -  
ne  do tejże p ro w inc j i ,  gdzie  mszczę przed u- 
p ł y w e m  b. m.  chcą zgromadzi ć  10,000 wojska.  
W ia dom ośc i  z tej prowincj i  są Urz nieco za* 
spokai aiace .  Zwycigztwo Pu łko w n ik a  t f  e le ra l  
pod S .  S z a r l  o s ł ab i ł o  odwagę powstańców,  
L o r d  G o , fo r d  wyd a ł  p ro k l a m ac j ę ,  w które j  
p r z y r z ek a  amnes t ją ,  ieśli powstańcy wrócą  pod 
w ładze  prawego  r ządu.  Za g łowę  hersz ta  P o p i -

w y  i nnych  n a c z e l n i k ó w  ‘2 0 , 0 0 0  l u b  0 , 0 0 0  z ł .

—  Ludwik  Józe f  P a p in o  h er s z t  powstania w K a ­
n a d z i e  ma lat  około  42.  J e s t  to dość niaigtny 
No ta r i u sz ,  dob rze  wychowany,  zapaleniec,  ale 
m a ł o  odważny,  p rzy  po tyczkach  Z wojsk i em za ­
wsze um i a ł  swoicj  osobie zapewnie bezpieczne
schronienie .  . . „

W i o c h y —  Uroczystości  święta Bożego  na­
rodzen ia  o d b y ły  się w Rz ym ie  z wszelki e,n ,  
zw yk łe , n i  ob r ząd kam i .  O jciec  S .  osobiście ce ­
l e b rowa ł .  Mnós two cudzoziemców p rz yb y t o  do 
tej stol icy,  aby być  świadkami  tak świe tnych

■ X L -  Ń."« "u>»"
t ak  p r ę dk o  uorgani zowana,  ruszy ła 2 1 z. m. 
pod  dowództwem J en e r a ł a  G a rc ja .  A r m j a s k l a -  
da się z Kas ty l i j czyków i Ar r agouczykow.  Nie 
w iadomo czy wszystkie  14 bata l jonow p rze -  
ol adane 19 z. m. p rzez  D o n  K a ro la  w Lodjo,  
na l eżą  do tej wyprawy.  W  dniu wyruszeń,a  
tewQ wojska,  u d a ł  się Don h a , t o r  _ w k i e ­
r u n k u  do S a n ta n d e r .  D o n  K a ro l  oSobiscie me  
ma  udz i a łu  w nowej wyprawie;  najdz i e ln i e j s ze­

go oporu spodzi ewają się ze stroiły f) j a e re n tu  
s toiacego na czele 2ch batal jonów w M i r a n ­
d z ie .  G a rc ja  ma l iczyć pod swoiemi rozkazami  
7000  ludzi i 500 k o n i . —  W Madrycie  b iega  
pogło ska ,  że g łówny oddz i a ł  Kar l i s tów zamie ­
rza w końcu  b.  in. a t t ak  na stol icę;  z tej  p r z y ­
czyny wzięto sio do obwarowania miasta;  m i ­
mo to odes ł ano k i l ka  batal jonow pi echoty  i 
iazdy <lo S c g o w j i . —  Poseł  f r ancusk i  P. L a tu r  
Jlloburg  zamyśla  sprzeciwiać się wstąpień,U D o n  
M a n u e l a  d e  K an io s  do gabinetu,  z powodu,  
ż.e tenże  z ab ra ł  p rzy  b r ze ga ch  ka n t ab ry j sk i c h  
2 s ta tki  francuz:  przeznaczone  z zapasami dla 
kar l i s t ów,  i że mimo przeds tawień ,  t akowych 
nie chc ia ł  wydać,  —  Minis t rowi  ska r bu  mia­
ł o  się udać śc i ągnąć  znaczne sum my od kap i-  
tal istów, dawszy im w Zastaw dochody Wy­
spy K u b y .  , ,  .

B e lg  j a . —  G dy  stany państwa z ł o z y ł y  w . Ima 
nowego roku  powinszowania Królowi ,  oświad­
czy ł  M o n ar c h a , iż spodziewa się nadal  u t r zy ­
mywać  pokoj ,  k tó r y  ledwo nie zos t ał  p rzerwa-
„ y . __ Kolej żelazna z Terle thą  do L a n c ia  ies t
iuż u k o ń c z o n ą . —  W i e ż a  nowego Kościoła  w 
M e l le , n ieda l eko  G a n d a w y  z apad ł a  się i za-  
b i ł a  swemi g ruzami  k i l ku  ludzi .

rfarcj a - ^ l  W ostatnich dniach  znowu toczy­
ł y  się r ozprawy  wzgl ędem A lgieru-,  Dywan  
Jeszcze nic p r z yz n a ł  F ranc j i  zdobyczy w A fry- 
cze. S u ł t a n  wezwał  nawe t  pośr ednic twa Artglji  
wzg l ędem odzyskani a  swoich posiadłości .

R o z m a i to ś c i . —  „ S ły s za ł e ś ,  podobno  W  u l a  
s t a n ę ł a ? 11 Ach,  i& ona Stoi, m a ł o  ttlrtie obcho ­
d z i /  ale że moie galary na niej  s t anę ły ,  to 
mn ie  boli! —  „Baczność!  k r z y k n ą ł  Podof i cer  dń '  
r e k r u t a ,  na wojnie  wszystko odpł aca  się o d ­
wetem,  skoVo n i eprzy j ac i e l  cię zabi je,  podnieś  
s ię p r ę d k o  i wypal  zaraz za nmi !“  T legu i a tyk ,  
chcąc un iknąć  g ło s u  dzwonka p rzy  swoich s an ­
kach  kaza ł  dzwonek skasować;  gdy  zas s t a n ­
g r e t ’ uczyni ł  mu uwagę ,  że to j ed yn i e  iest  u- 
r z ądz on e  dla p r zechodzących ,  aby by 1. o s t r z e ­
gani  p r ze d  nad j echan i em;  umieśc i ł  na dyszlu
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t abl ice z og rom nym napisem: „O s t r z e g a  sie,  k a ż ­
dego,  aby się nie d a ł  rozjechać,  guyz  tu i a a^  
s a n k i . u  —  D o b o s z  E f j c n \  k t ó ry  przy moście A r -  
hole  d a ł  z n a k  do a t t aku ,  i k t ó r ego  w yo bra że ­
nie  umieszczono t er az  na froncie Panteonu w 
P a r y ż u  , u m a r ł  na chorobę p ier siową.  B y ł  
t amborma io i  ein w 10 oddziale gward j i  na ro d o ­
wej i m i a ł  Jat 58.

P R Z Y I E C H A M  do W A R S Z A W Y .
O b r u cz e w  J e n e r a ł  z Radomin ;  T r e b i c k i  Gubcrnn :

C.  z Kal i sza;  Bebutow P o j p u ł k :  z Sochacze wa ;  S o b o ­
lew P u ł k  o: z Kal i sza ;  Ma ł a c h owsk i  Lud:  Urn:  z Uia- 
ł aczewa ;  .Borej sza G u b e r :  Giwi l :  z Siedlec;  W a l e w s k i  
Gu b er :  Cywi l :  z Kielc;  W i t k o w s k i  P r e ze s  z R ad o ­
mia;  Koby  l i ńsk i  F l o r :  Bzie:  z Rad zi mowa;  T r e b i c k i  ‘ 
Lud:  Dzie:  z Kur owi cz ;  Gr os t a u b  P u ł k o : ■ z Brześcia .  

D O S I  E  S 1 Ę  N I A.
P r a w n i e  zaięta N i e r u ch o mo ść  mi e j s k a  d r e w n i a n a ,  

tu  w W a r s z a w i e  p r zy  u l i cy N o w o l i p k i  pod  Nr 2387 
p o ł o ż o n a ,  z Nrein 2499 z ł ą c z o n a ,  i edno  Z a b u d o w a ­
nie  s t anowi ąca ,  z O g r o d e m  w części  w a r z y w n y m ,  a 
w części  f r u k t o w y m ,  w d n i u  3/*l5 Lu te g o  r. b. o god:
11 z r ana  w mi ej scu  zaiętpj  N i e r u c h o m o ś c i  Nr  23S7,  
p r z e z  p u b l i c z n ą  l i cy tac ją  na r o k  L-den,  pocz y n a i ąe  
od d. 1 Kwi e t n i a  1838 r. do t eg o ż  dnia  i 839 r. .wy­
d z i e r ża wi on ą  będzi e .  L icy tac j a  zacz n ie  się od  s u m ­
my z łp .  1 ,(M )0  k o c z  n i e 1,  n ka ż d y  p r z ys t ę p u i ąc y  do 
niej  z ł o ż y  wa d j um z łp .  20-0. W a r u n k i  t«j d z i er żawy  
p r z e j r z a n e  by ć  m o g ą , w  m i e sz k a n i u  p o d pi s a n e go  p r z y  
u l i cy  P.*dw nl Nr 5 J 2  G i':cgorz' Z a w a d z k i  Ko mo r : .

F a rb i a r n i a  i Litogr. i fja 'Bogum iła, D uh l 
w W a r s z a w i e  p o d  Nr  161, pr zy  u l i cy  
Nowowi ej sk i e j  i na  So l cu  p o d . N r  29X3 
dawnie j ,  a t e r az  p o d  N r  2773,  p r z y  u- 

licjr A l e^ ondr j a  b ę d ą c a ,  wzywa  k a ż d e g o  z Jn t e re*  
se . i tów,  ab y  ci z p o l eca i ący  p o d  Ner  161 lub  2973 , 
za o k a z a n i e m  m a r k i  wsze lk i e  p o r u s z o n e  ob j ek ł y  do 
f a rby  i l i tog ra f uwan i a  o d da n e  w c i ą g u  2 ch  t y g o d n i  
w y k up i l i ,  p od  s k u t k i e m  p r zy p i s a n i a  w ł as n e j  winy.

D a m s k i e  S CI vNI E,  S Z L AF R O K ; ! ,  S A L O P Y ,  k r z y ­
żo we  R O B O T Y  i B I EL I Z NY  szycie  p r zy jmu ie  się 
7»a pi.»mierną cenę na No wy m Swiee i e  p od  Nr  1317 
na dole  po lewej  ręce drzwi .

W c z o r a j  w i e c z o re m idąc z Nowego  Świ at u za dom 
Ger l acha ,  z g u b i o n o  P I E R Ś C I O N E K  z ł o ty  n i ew i e l k i ,  
na w i e r zc h u  c z a r no  e ina l jowauy  w g i r l a nd k ę  z ł o t ą ,  
we w n ą t r z  z n a p i se m f ra t i cuzkun .  Ł a s k a w y  zna l azca  
raczy go oddać  za  n a g r od ą  do  R z ąd cy  do mu  p o d  
Nr  1349, p r z y  u l i cy Ma zowi eck i e j .

Z na l ez i on e  k i l ka n a ś c i e  Z Ł O T Y C H ,  za u d o w o d n i e ­
n i em m o ż n a  o d e b r a ć  w D r u k a r n i  Kur j e ra .

U n i ż a j  p o dp i sa ne j  w M a g a z y n i e  S t ro i  ów,  p r z y  
w ch o d z i e  / ł o  T e a t r u  W i e l k i ego  b ę d ą c y m,  zna jdu ią  
sie na K a r n a w a ł  r o zm ai t e  D O M I N A  i K O S T  J  U M Y 
dp wył i a t ec i a ;  o r az  t amż e  p r z y j m u i ą  się ws ze l k i e  
o b s t a h t n k i  t a k  p o w y ż s z y c h  u b i o r ó w ,  i ako  t eż i i n ­
n y ch  p o d ł u g  n a j świ eższyc hŻurna l iPa ' r :  P .C za iew ska .

P o d p i s a n y  z a m i e s z k a ł y  p o d  Nr  91,  p r z y  u l i cy  P i ­
wnej  w p r o s t  Au gu s t j a n ów,  p o leca  się Ł a s k a w e j  P u ­
b l i cznośc i  z d o b r e mi  P Ą C Z K A M I  z p o w i d ł a m i ,  k t ó ­
r y c h  c odz i enn i e  dos t ać  moż n a ,  s z t u k a  p o  gr :  3,  r ę ­
cząc za d o b r o ć  i sma k .  S c h m id t  A ry sz to f.

O z g u b i o n y c h  P A P I E R A C H  w d n i u  o n eg d a j s zy m,  
na l eżąc ych  do J u l j a n n y  R u t k o w s k i e j ,  m o ż n a  się d o ­
wiedz i eć  w D r uk a r n i  Kur j e ra .
   r -   ---------------------------------------------

Dziś  rat io z i mn a  s t opn i  l i .  W czora j  w p o ł u d n i a  1 1.
T E A T R  W I E L K I  J u t r o  ftoburt d jaheł.
T E A T R  R O Z M A I T O Ś C I .  J u t r o ,  X iczn a . i P aź. 

P o k o ik  Z u z i .  (NR.  J e ś l i  będzie  m r ó z  dok uc z a i ąc y ,  
n as t ą p i  z m i a n a  w tern u wi ad omi en i u ) .

M A S K  ARADA,  w czasie k tó r e j  w R o z m a i t :  o w p ó ł  
do 12 T a lizm a n .

Dziś  i p r ze z  w s z y s t k i e  i n ne  dn i ,  w p r ze c i ąg u  ca­
ł e j  z i m y ,  na M o k o t o w s k i e j  u l i cy  w Z ie lo n y m  O - * 
g ró d k u , F am i l j a  Ifesseh  i H a genn ia js ter  zawsze  o g o ­
dzin i e  3 po  p o ł u d n i u  grać  i śp i ewać  będz i e .  T a m ­
że d os t a ć  mo ż n a  K A W Y ,  P Ą C Z U ,  H E R B A T Y  i 
W I N  w n a j l e p s z y m ' g a t u n k u ,  r ó w n i e ż  i K O L A C J E .

Dzi ś  f ami l j a  R iu llcró w  g r ać  i śp i ewać  będz i e  od 
godz :  5 do 10 w wi ec z ó r  w Hot e l u P o l sk im w Kawi arn i .

J u t r o  w O g r od z i e  O h m a  ( U n r n h a j  za W o l s k i e m i  
R o g a t k a m i ,  od g o d z i n y  3 z p o ł u d n i a ,  fami l ja  B er- 
to lduw  g r ać  i śpiev\ać będzie ,  »

Dziś  w K a w i a r n i  w d o m u  W .  G r a b o w s k i e g o ,  g r ać  
i śp i ewać  będą n owo  p r z y b y ł e  P a n n y  P ro tz in  od g o d : 5.

Dziś  w Ka w i a r n i  w g inachu  T e a t r a l n y m  pod  fila­
r a m i ,  W I E C Z Ó R  M U Z Y C Z N Y  u p r z y j e m n i o n y  będzie  
p r ze z  n o w o p r z y b y ł y c h  Ś p i e w a k ó w  S t y r y j s k i c h  S zin i-  
lóyr. Za c z n i e  sio' -o g o dz i n i e  5 w wieczór*

J u t r o  w Hot e l u L ip s k i m  dane  bodzie  S - I A D A N l E :  
F l a k i  p o  a n g i e l s k u ,  Ko t le t y ,  B- f sz t yk ,  i r ó żn e  i n ­
ne  P o t r a w y ,  a p r zy  tein będzie  g r ać  i śp i ewać  f ami ­
lja B artoldów . f Ł en cka .

J u tro  u B o g u  kiego p r z y  u lic y  D łu g ie j Nr  550,  
Ś N I A D A N I E :  ZMąc z r o ż :  z p o d l e : ,  K w i c z o ł y  skie r : ,  
P ol ęd wi ca  z roż:  z knwjo: ,  P o t r a wa  z k a p ł o n a  z ryż ; ,  
F l a k i  2k i e ,  Z up a  s z czawie :  i Ros.oł .  K O L A C J A :  
Z r a z y  a  la ne l son  z kar to fe l : .  Kot l e ty  cielę: z grosz : ,  
Ko t l e t  wo ł o:  z s e r d e l »:. Fami l j a  &udtlto'ów,. g r ać  i 
śp i ewać  będz i e  od  godz i ;  10 z r a na  do 3 z po ł ud n i a .


